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W I A D O M O Ś C I  K R A  i  O W  B
Ostatnia data gazet patersbttrskioh jest dnia 

3 l lipca.
Panna Marya Muchanównd , córka wielkiego 

koniuszego dworu J C. M. nayłaskawiey miano­
wana freyliną dworu NN. Cesarzowych.

W  przeszłą niedzielę 25 b. m. w zamku Pa- 
włowsku, letniey rezydencyi N. O sarzow ey  Ma~ 
t y i ,przedstawiany był teyże N .O sarzow ey przyby­
ły tu  poseł nadzwyczayny i pełnomocnik Bryta­
nii W .  kawaler Bagot, a poźoiey i małżonka je­
go lady Bagot. Następnie poseł pomieniony był 
przedstawiany także i W ielkim Xiąźętom M iko­
łajow i i M ichałowi. ’

Tegoż dnia miał audyencyą pożegnania u N* 
Cesarzowey M aryi i u W ielkich Xiążąt, wyjeż­
dżający ztąd kawaler Z ea  de Bermudez, minister 
rezydent Króla Jmści katol.ckiego.

Gazeta senacka z dnia 3 i ogłosiła ukazy J. 
C. M. do Rządzącego Senatu , w  których wy­
rażono i

D nia  5 i maja. Na przedstawienie moskiew­
skiego wojennego jenerał gubernatora, o pozosta­
łych od dawnych Czasów w rządzie gubernialnym 
moskiewskim wielu spraw bez roj.bierania. i re- 
zo lucy i , i że teraz członki tego rządu będąc ob­
ciążeni wykonaniem interessów biegących, które 
W bardzo wielkiey liczbie do Rządu wchodzą, 
nie mają czasu zająć się przywiedzeniem do po­
rządku dawnych, Rozkazujemy.:

1) Ustanowić orzy Rządzie gubernialnym mo­
skiewskim dwie Expedycye czasowe dla rozbio­
ru i rezolwowania interesów dawnteyszychj\któ- 
r e  się w rządzie zebrały , Zostawując wojennemu  
jenerał gubernatorowi uczynić rozporządzenie, 
względem przeznaczenia dla kaźdey expedycyi 
rodzaju spraw i jey zatrudnień.

2) Summę na utrzymanie tych expedycyy, 
W załączonym tu etacie przeznaczoną, wypłacać 
z kaznaczeystwa państwa z innemi wydatkami, 
Ca rząd gubernialny naznaczonemu

3) Zobowiązać te expedycye, ażeby dane so­
bie poruczenie ukończyły nie odmiennie w bie­
gu dwóch l a t , co tez zostawić szczególniey ba­
czności wojennego jenerał gubernatora.

Rządzący senat nie zaniedba zrobić potrze­
bnego rozrządzenia około t*.go wykonania*

D nia  9 czerwca. Znaydujący się w guber- 
nii wołyńskiey senator, radca tayny Baranów, 
doniósł mi, ze w pierwszym departamencie sądu 
głównego wołyńskiego śledztwienne i kryminalne 
sprawy, dla nadzwyczaynego ich z różnych p rzy­

czyn zebrania się odbywają z wielką powolno­
ścią; przez co w e lu  będących pcd sądem długi 
czas cierpią i niszczeją pod strażą, Znaydująo 
potrzebnem, jak tylko można t przy śpieszyć roz- 
strzygnienie prawem losu tych  podpadłych sądo­
wi, zgodnie z przedstawieniem senatora Barana• 
wa, Rozkazuję:

1) Przy  wołyńskim sądzie głównym ustano­
wić departament czasowy, zostawując: w nim te* 
raźnieyszych członków igo departamentu, w tey  
liczbie i naznaczonego od korony radcę. ,

2) Do pierwszego departamentu wybrać człon­
ków na zbliżających się wyborach szlacheckich, 
a radcę naznac/yć przez rządzący senat*

5/ N> p..;nsyą człcnków czasowego departa­
mentu i na utrzymanie jego kancell-ryi wypłacać 
ze skarbu takież summy, jakie są naznaczone na 
pierwszy departament*

4 ) Z liczby zgromadzonych w p#ferw?zym de­
partamencie spraw, oddić połowę do departamentu, 
czasowego , zostawując w nim nadto i te spra­
wy, które przez teraźnieyszy komplet są wysłu­
chane, ale jeszcze nie są do zupełnego kcńea do­
prowadzane.

5) Czasowy departament zamknąć nie pierwiey, 
aż po ukończeniu wszystkich spraw, k tóre mu bę- 
dą odlane,

R ądzący senat nie zaniecha uczynić około te ­
go Wykonania potrzebnych rozrządzeń.

D nia  i 4 czerwca. P.ozważywszy przedsta­
wienie,Senatorów rewidujących gubernią kazańską, 
że do tamecznego rządu gubernialaego zawsze wiel­
ka liczba spraw wchodzi, dla wielkiey ludności gu- 
bernii kazańskiey i bywającego w mieście wiel- 
kiego zgromadzenia ludzi, bawiących się handlem 
i przemysłem, Rozkazujemy: dla prędszego biegu 
spraw naznaczyć do gubsrnialnego rządu kazań­
skiego trzeciego radcę z pensyą etatową.

Dnia  6 lipca. Byłego wileńskiego gubernato­
ra, rzeczywistego radcę stanu Brusiłowa, na wła-

ie8° prośbę dla starości i słabości zdrowia, 
zupełnie od służby uwalniając, naymiłościwiey roz­
kazujemy , wypłacać jemu, przez wzgląd na służ­
bę więoey lat czterdziestu, pensyą do śmierci po 
t rzy  tysiące rubli na rok, z kaznaczeystwa państwa*

Teyze daty. Rzeczywisty radca stanu Bucha- 
ryn, naznaczony cywilnym gubernatorem kijow­
skim, z pensyą pobieraną na mieyscu gubernato­
ra  astrachańskiego, to  jest, dziewięć tysięcy rubli*

Kurs wileń. na assyg. od d. 3 sierp, rubel sr., 5 r* 
kop. 7g: czer. zł. nowy r. 11, kop. 5y, stary r. 11 
k. 19; imperyal 3.6 r ,  80 kcp,



A  W G Ł I A.
( L o n d y n , dnia 28 lipca. Przytaczamy odpo­
wiedź K rólówey na adres obywateli miasta York: 
„D zięku ję  W Panom  za złozone mi powinszowa­
nie wstąpienia na tron i powrótu mego do Anglii, 
i za wynurzenie żalu z powodu dotkliwey straty , 
jakiey wspólnie z całym narodem przez śmierć 
dostoynych i drogich krewnych doznałam. Gdy­
by się Opatrzności inaczey podobało, nie byłabym 
wystawioną na prześladowania, k tóre mię czeta -  
ją, a cycłyźnie n e zagrażałyby nieszczęsne skutki, 
nieoddzielne od wszelkiego zboczenia z  zasad spra- 
w iedhw tś  i. W  nierówney walce z ta \nem i rad ­
cami , nieprzyjaciółmi równie Króla jak mojemi, 
polegam z ufnością na pomocy każdego wspaniałe­
go serca, i czuję się przekonaną, iź honcr móy zu­
pełnie oćtayskam.”

W  prośbie, k tórą rada gminna tuteyszey sto­
licy podała izb ę wyższey c uchylenie bilu prze­
ciwko Królowey, vżyrażóno: „ Z nay większym
smutkiem uważa rada oskarżenie oparte b.-z w y ­
słuchania świadków na jednostronnem podaniu, i 
Ci>yn ten  uznaje za przćciwny zasadom prawa i 
sprawiedliwości, grożący oraz zachwianiem tronu. 
Tayne kommissye, działające w nie becnoćci s tro ­
ny oskarżoney, 1 polega ące tylko na piśmiennych, 
żadną przysięgą niestwierdzonyeh świadectwach, 
bec badania strony , nie zgadzają się z wolnością 
angielską. Bil stanowiący k«rę za w ystępki, po­
pełniane w ciągu lat 6 bez przytoczenia czasu i 
łmeysca, i bez udzielenia o nich wiadomości stro­
me oskarźoney, jest przeciwny bezstronnemu dzia­
łaniu, jakiego jkon.ecznie tak ważna sprawa, za­
grażająca nawet spokoynpści kra^owey, wymaga. 
Prosi więc rada o uchylenie tego bilu, jako nie­
zgodnego z prawem i sprawiedliwością.” (Dwóch 
tylko członzów iiby  wyższey oświadczyło się za 
przyjęciem tey prośby).

W  Douvres przylepiono po rogach ulic kartki 
wzywające mieszkańców , aby się zgromadzili i 
względem zaciągnienia korpusu ochotników dla o- 
brony królowey , naradzT . Użyte środki przez 
władze mieyscowe zapobiegły temu zgromadze­
niu. Posłano tam oddział w o jska  z Canterbury.

Lord prezydent miasta Rochester oparł się 
Wnioskowi , aby zwołał radę gminną dla napisa­
nia adressu do Królowey. Oświadczył: iż trzeba 
pierwey zaczekać- czyli sąd uzna Królową winną 
Jub nie Gazeta M orning-C  kłonicie  twierdzi, iż m i­
mo tego adres będzie napisany i podany. Oby­
w ate le  miasta W akefield  uchwalili jednomyślnie 
adres dc Królowey; kilku tylko urzędników w y­
mówiło się od zaszczytu oddania jege.

Czytamy w tuteyszey gazecie Statesman: —  
„ K r ó l  oddał zupełnie ministrom sprawę Królo­
wey; żądał ty lk o ,  aby rozpoznano i przekonano 
się: czyli skarga przeciwko ńiey ma zasadę lub 
nie. Zapewniają, iż Król wstąpiwszy na tron o- 
świadczył zaraz życzenie, aby Królowey wymie­
rzono sprawiedliwość , i aby własny jego honor, 
jako monarchy i małżonka, utrzymano. Radcy je­
go oparli się wtedy wszelkiemu publicznemu roz­
trząsan iu ;  przewidywali bowiem niebezpieczeń­
stwo utracenia urzędów, jeśliby oskarżenie uzna­
no bezzasadnem. Chcieli potem załatwić rzecz 
pieniędzm i, i znaczną pensyą roczną  ofiarowali 
Królowey, gdyby za granicą bawić chciała. T e ­
raz  muszą wytoczyć sprawę przed sąd publiczny: 
bo Królowa w żadne układy pieniężne wchodzić 
nie chciała. Punkta oskarżenia przeciwko Królo­
w ey są płonne po większey części. P dróż-1 jey 
nie były bez wiedzy Króla i rządu. Miała na pi­
śmie pozwolenie królewskie jechania i mieszka­

nia, gdzie chce. Zapewniono oraz, iż pałac Ken­
sington, w  k tó rym  przed wyjazdem mieszkała, ma 
bydź za powrótem dla niey przeznaczony. VVszy- 
stko toakonieo, co mówią o rozwiązłem jey życiu; 
polega na WąLphwych świadectwach, i na tayney 
kommissyi medyolańskiey, która na żadną wiarę 
zasługiwać nie m oże , bo była wysłaną do szpie­
gów ania i donoszenia Są dowody dobroczynności 
królowey; są dowody jejr lekkomyślności; lecz nie 
masz żadnego, któryby o zarzucaną jey zbrodnią 
przekonywał.^

Hrabina Oldi, k tórą także Hrabiną Laundry  
nazyw ają , siostra Bergamiego  i dama dworska 
królowey, była dawniey praczką, mm ią K i d o ­
wa do służby przyięła, i kupiła iey tytuł Hrabi­
ny za 15o funtów szterlingów.

W  mieście Szkockim Kilmellock zaszła k rw a ­
wa bitwa między pojioyą i ludem. Jednego u- 
rzędnika policyjnego skaleczono kamieniem, a 
drugiego pchnięto n żem.

W  Hrabstwie irlandzkiem Galway napadnięto 
w nocy na 22 żołnierzy. W łożono knybel W u-  
sta żołnierzowi stoiącewm. na straży , i chciano 
drzwi wyłamać, co gdy się nie uda ło ,  pociągnio- 
no owego żołnierza na sznurku kawał drogi, 
i żądano aby wykonał przysięgę. W zbran ia ł  się 
zołmerz, pokaleczono go, a nareszcie wystrzałem 
niebezpiecznie ranjono. Żadnego z tych  hultajó w 
dotąd nie sohwytano.

Lord Duncannon podał parlamentowi prośbę 
wielu obywateli miasta Dublina , skarżących s;ę, 
iż na osta tn im ' wyborze rep rezen tan ta ,  policya 
konna wspólnie z wojskiem napastowała i znie­
ważyła przyiacioł Pana Grattan. Lubo ministro­
wie uznali tę  prośbę za petycj'ą tyczącą s;ę wy- |
borów,, i radzili ją odrzucić, postanowiono atoli ’
zaehewać ią i dać do druku.

F  R  A N C Y A.
Paryż dnia 28 ligca. Minister nasz interes- 

sów zagranicznych wysłał niedawno gońca z wa- 
żnenii listami do Petersburga. Słychać, iż Xiąźę 
Dolberg, poseł nasz w Turynie, ma bydź odwo­
łanym, a następcą jego będzie Margrabia de la 
Tour-du-Pin.

Życzeniem jest całey Francyi, aby Xięźna 
B erry  powiła syna. W  mieście Laval odprawia 
się co tydzień solenna msza z tego powodu. Toż 
samo dzieje się w Verdun, Narbonne , Tontaine- 
bleau, St Germain en Laye, Baliai, Rambouillet, 
Paritoise i w kilku innych miastach.

S n c h a ć ,  iż kawaler Bergami dla tego ztąd 
wyjechał, że na przełożenie posła angielskiego 
przy dworze naszym, odebrał od policyi zalece­
nie, aby się w ParyŁu  nie znaydował.

Zaczęła się tu  sprawa między jenerałem Do- 
nadieu 1 kilku obywatelami z Grenoble, k tórzy 
w podaney izbie deputowanych petycyi różne ozy- 
nią mu zarzuty. W yjaśnią się t . m sposobem ma­
ło dotąd wiadome wypadki w Grenoble. W spo- 
mnibny jenćrał sam w obronie swojey staje ; do 
pomocy tylko wziął adwokata Berryer.

Na zaniesioną przez posła portugalskiego skąr- 
g ę sz powodu wydanego tu  dziełka pod napisem: 
P,eces politiques, pociągniono do sądu Pana Bo­
squ et Dechamps wydawcę, i xięgarza Correard, a 
za obrażenie osoby króla portugalskiego i posła 
jego skazano wydawcę na trzyletnie więzienie i 
zapłacenie 5,000 fr. kary pieniężnej7; xięgarza zaś u- 
wolni no.

Policya tuteysza dla tego zabrała ostatnie dzie­
ło xlędia Pradt: O prawie względem wyborow, iż 
w niem śmiało napisał o zaszłych niedawno w P a-



ry żu  wypadkach. Ubolewa, iź nawet, świętość izby 
zgwałcono, roz ruchy  w P aryżu  z powodu prze- 
laney krw i porów nyw a do rzezi w K a d yx ie . W  obu 
fcych miastach (pisze) ludzie ustrojeni w  m undu­
ry ; k tó re  sami hańbią, powodowani daw ną niena­
wiścią  ku urządzeniom krajowym, nakłaniali żoł­
n ie rzy  do m ordow ania bezbronnego ludu.

K toś nieznajomy zapisał dnia 2 3 b. m. w kan­
to rze  gaze ty  Konstytucy om sta  2o,ocO exemplarzy 
k o n s ty tu c j i .  O t  „rzona od 2 tygodni składka w ce­
lu rozdaw ania  k o n s t y t u c j i , wynosi juz i 55 ,ooo 
exemplarzy.

X iązę  Borghese  o trzym a! od Króla wielką w stę­
gę legii honorow ej.

M onarcha mianował 22 nowych prefektów’. 
P an  M alouet p re fek t departam entu  niższej Sc- 
hu;any, zost ł prefek tem  niższego Renu, na rmey- 
scu vice-Hrabiego Decazes, k tóry  objął u rząd p re ­
fe k ta  departam entu  J u rn i  Pan M urat p re fek t  de­
p a r tam en tu  des Av yrons, zo ita ł  prefektem  d ep a r­
ta m e n tu  Cóte du N o rd  1 t. d.

Na sessyi i»bv parów dnia 17 b. m. od rzuc i­
ł a  izba większością 61 kresek przeciwko 57, p rzy ­

ję ty  w  izbie deputow anych  projekt do p raw a  
Względem noWego podziału departam entu  K orsyki,

Dnia 22 b m. zebrało się blizko 80 członków 
izby deputowany ch. Prezes p rzeczy ta ł  podaną od 
m inis tra  spraw w e w n ę trzn y ch  odezw ękró lew ską ,  
p rzez  k tó rą  m onarcha k o ń izy  dotychczasow e po­
siedzenie obu izb, parów i depu tow anych , p r z e j ­
rz a ł  prezes zgromadzenie, k tóre  się wśród okrzy­
ków: N iech  ży je  K ró l’ rozeszło.

S ły c h ać ,  iż z powodu ciągley choroby Monar- 
chy , H rabia  A r te z y i , b ra t jeg o ,  zostanie miano­
wany zarządcą kraju . jak był roku i8 i4 .

Pomiędzy ńiianow aiiemi przez Króla osobami, 
k tó re  mają bydż świadkami połogu X iezney B er­
ry  , są także marszałkowie Coigni i Albuferą.

Słychać , iź x;ądz P rad t . były arcybiskup me- 
chliński , został uwięziony za ostatnie swoje pi­
smo : O praw ie w zględem  wyborów.

Onegday podpisał Król in te rcyzę  ślubną m ię ­
dzy Panną Józefiną Davoust, có rką  m arszałka Xią- 
zęcia Bcl m u h l, 1 Panem Achillesem Vigier. W c zo -  
r a \  zaś miał u Monarchy posłuchanie jenerał Fres- 
s in e t , k tórego e powodu ostatnich ro z ruchów  
w  P aryżu  uwięziono.

Lord Ellenboruugh  przybył z L o n d yn u  do Ca- 
ipis . 1 natychm iast udał się w dalszą drogę do 
B ru xe lli . zapewne w in teressie sp raw y Królo­
w e j ’ angielskiej.

VV tas 01ciel tak  nazw aney X iqgarn i po lityczner  
w  P a ryżu  o trzym ał zlecenie od x ięgarzy neapoli- 
tańsk ich  . aby im posłał znaczną ilość xiąźek, m ia­
nowicie q systemacie konsty lucyynym , i zasadach 
polityki ; tudzież o wolności d ruku  przez  Pana  
B enjam ina Constant.

Z apew nia ją ,  iż H rab ia  Simeon  złoży urząd mi­
n is tra  spraw w e w n ę trz n y c h ,  a nas tępcą  jego bę­
dzie Baron M o u m e r ,  dotychczasowy jeneralny 

' re te r  policyi. Pan P dlelle  m a zostać m im - 
■ em morskim. Ucichło już o powrocie Pana 

■Palnę do ministeryum.

Nie sami tylko PP. R oyer-C ollard  i Camille 
or( an , k tó rzy  jako ■ d epu tow an i, oświadczyli się 

p rzec iw ko  nowemu p taw u  o w y b o ra c h , obróce­
ni zostali z rzeczywistych radców  stanu na hono- 
ro w y c h  Los ten  spotkał także Hrabiego Begouen, 
oraz PP. D urand  , M irbel. O sta tn i t»ył długo 
pry  w alnym  sekretarzem  Xiążęcia Decazes, i współ- 
Wydawcą dzień nka paryzkiego. Dawniey jeszcze 

an oyer Lollard  złożył urząd prezesa kommis- 
syi oświecenia publicznego. Tym czasowo zastę-  
puje go xiądz N tc o tle , k tó ry  długi czas bawił 
w  i  etersbiirgu. W ielu  cenzorów domagało się 
uwolnienia od obowiązków’ , czego im odmówio­
no R aron B a rc n te , b y ły  jeneralny dy rek to r nie­
sta łych  dochodów , został m ianowany posłem fran- 
cuzkim przy dworze duńskim. W szy s tk o  to , w raz

z odmianą 22 p re fe k tó w ,  zaszło po wyjeżdźie 
Xiążęcia Decazes do L o n d y n u , i o k az u je , iż mi­
n is trow ie  odstąpili zam ysłu  połączenia się z le­
w ym  środkiem izby deputow anych  , a chcą t r z y ­
m ać się dotychczasowego swojego system atu . N o­
w y skład ra d y  alanu sp raw ił  wielkie na um ysłach  
w rażenie . Oddalono z n iey  w szystk ich  t a k  zw a­
nych  D o ctrin a ires; naw et Pana G uizo t, k tó ry  do 
swojey professoryi p o w ra c a ,  i P an a  G erm a in , 
k tó ry  musiał złożyć u rząd  p re fek ta .  Panowie 
G erm ain  i Bąrente  są wielkiemi przy jació łm i X ią- 
źęcia  D eca zes , i w  m arcu  roku  1819 zostali pa­
rami. K anclerz Deserre, zaraz  po powrocie swoim 
z N izza ,  odstąpił s t ro n y  tak  zw anych  D octrinaires.

G azety  tu tey sze  umieszczają p rzesłaną od k a ­
pitana F reysinet wiadomość o uczoney jego po­
dróży i nieszczęściu , jakie ko rw e tę  jego U rania  
w raca jącą  z p o r tu  Jackson spotkało niedaleko w ysp  
M a lo u in , gdzie się d. i 4 lutego rozbiła. O k rę t ,  
am erykańsk i wziął d. 21 k w ie tn ia  ludzi , oraz u- 
ra to w an e  rzeczy  i m iał zawieść do R io  Janeiro , 
w  Brezylii.

Pan V a tism en il , jenera lny  p ro k u ra to r  przy  są ­
dzie tu teyszym  , oświadczył niedawno publicznie, 
iż ca ły  św iat cywilizowany dzieli się dziś ria 
dwie s t r o n y ,  k tó re  z sobą w alczą.

W  czasie sp raw y  d. 17 b. m. Pana  Bosquet D e- 
ch a m p s , w ydaw cy  dziełka pod n a p is e m : Pieces 
politiques , jeneralny p ro k u ra to r  czy ta ł  nas tępu ją ­
cy  w yjątek  z umieszczonego w tera  dziełku l is tu  
z L izb o n y :  „N ieszczęś liw y  nasz k ray  jest p ra ­
wie W tak im  samym stanie , w jakim b y ł . kiedy 
X V I wieku zostaw ał pod w ładzą  Hiszpanii. W s z y ­
scy natenczas Portugalczykow ie (roku i 64o). pod­
łączyli się dla odzyskania n iepodległości, i dom  
B raganza  na t ron ie  osadzili. Sm utne s k u t k i , ja­
kie w ted y  obca w ładza s p r a w i ła , pochodzą dzi- 
siay z oddalenia się Króla. W y z u c i  z niepodle­
głości , s taliśmy się poddanemi dalekiego kraju; 
rz ąd zą  nam i ząstępcy  , k tó ry ch  niedbałość z po­
w odu  odległości M o n a rc h y , coraz s 'ę  wzmaga; je­
steśm y znowu tern , czepi była Portugali ja  pod 
zd z ie re z jm  rządem  F ilipa  I I I .  W szy scy  obrócili 
w tedy  oczy na Xiążęcia B ra g a n za , pochodzące­
go ż rodziny królew skiey , aby cierpieniom krajo­
w y m  koniec po łoży ł .” Nie czy ta ł  atoli p ro k u ra ­
to r  a r tyku łu  , k tó ry  osobiście obraża M argrabie­
go M a r ia lv a , posła portugalskiego przy d w o rze  
tu teyszym . A dw okat D um ont, s taw ający  w obro­
nie oskarżonego , o św iad czy ł , iź p raw o  kra jow e 
zakazuje osobiście obrażać m o n a rc h ó w , lecz nie 
zabrania  k ry tyk i  ich rządów. Mimo tego jednak 
skazano (jak wiadomo) w ydaw cę na t rzy le tn ie  w ię­
zienie i zapłacenie 5ooo franków  kary  piemęźney. 
T enże P. D echamps w yda ł  także inne dziełko pod 
napisem : H istorya p ierw szey połow y czerwca  , za. 
k tó re  skazatiy został na dw uletnie więzienie 1 za­
płacenie 4ooo franków  k a ry  pieniężney.

K osztem  Cesarza austryackiego  napraw iają  
w  N a n cy  kap licę ,  k tó rą  R eynold  I I  w  roku  l i y j  
zw yciężyw szy K arola śmiałego  w ra z  z k lasztorem  
w ystaw ić  kaza ł ,  i w k tó rey  ciała daw nych X ią- 
żą t  L o ta ryn g ii i B aru  chowano. P om nik i zburzo­
ne zosta ły  podczas rewolucyi. L u d w ik  X V I I I ,  
przykłada się także do tey  pobożney fundacyi,  
jako tyczącey  się po części przodków jego.

Sławny żeglarz napow ie trzny  Robertson  zadzi­
wia cą łą  Portugaliją nieznanemi tam  d< tąd  balo­
nami. Na obchód rocznicy urodzin K róla , kaza ł 
w  Oporto wsieść synowicy swojey w b a lo n , k tó ­
ry  dla uniknienia wszelkiego niebezpieczeństw a 
był przy wiązany. Śmiała panienka wzięła sk ryc ie  
nóż , i aby wzbić się w yźey, chciała u rżnąć  sznu­
rek . Postrzegł to  zaraz trosk liw y  s t r y y , i Spie­
sznie za pomocą otaczających go łudzi ściągnął 
balon na  ziemię.

W  L O C H Y .
N eapol d. 17 tipca. Pokazuje się te raz ,  iź  

to w arzy s tw o  zw ane Carbonari (W ęglarz*) daw no 
już przysposobiło rew olucyą  tu teyszą . M łody 
porucznik M orelli, s tanąw sy n i  c z e k  i 5o d ra ­
gonów, dał hasło do niey. D uchow ieństw o po­
mogło m u w tem  przedsięwzięciu. Szczegó ln ie j



przy łoży ł  się do niego kanonik  M in ich in i. Dnia 
i  lipca, w uroczystość, ś. Teobalda , patrona wspo- 
innionpgo tow arzystw a, w ybuchnęła  rew olucya. 
R zeczony  kanonik zwiedziwszy przez  kilka la t 
F rano-  ą, H iszpaniią i Angliią, za pow ro tem  do 
k ra iu  u k L d „ ł  wspólnie z to w arzy s tw em  W ęg la -  
r z y  pro jek ta  do naydcgodnieyszych dla k ró le­
s tw a  neapolitań  kiego u rządzeń . Oświadczył, i i  
n ie  pragnie  ia d n e y  w yźszey  dla siebie dostoyno- 
śc i  ani nagrody , i i  t h c e  i y ć  p ryw atn ie ,  i ze 
dosyć' jest szczęśliwym, gdy się mógł przyłożyć 
do dobra oyczyzny.

Podęzas wspaniałego weyścia 55 ,ooo woyaka 
konsly tucyynego  do N eapo lu  d. g b. m. pod do­
w ódz tw em  jenerała  P epe, kanonik M in ic h in i  je- 
ch a ł  konno na  czele u zb ro jonych  włościan, N ie­
siono p rzed  n im  t ró jk o lo ro w ą  ch o rą g ie w , k tó ­
r a  się takzs  chorągw ią W ę g la rzy  nazywa, C zar­
ny kolor oznacza zgasły w ęg ie l ,  czerw ony jest 
znakiem  eap«l nego w ę g la ,  a b łęk i tn y ,  pło­
m ienia. W c h o d z ą c e  woysko cbciałt koniecznie 
w idzieć  -Króla; leęz jenerał F itą n g ieri s tanąw szy  
n a  ganku, przeł- żył mu podeszły w iek  monarchy, 
a t  m  sposobem skłonił d- odejśc ia .  W szak że  
X ią z ę  Namiestn ik  K ró lew sk i ,  i X ią ię  Leopold  
drugi syn m onarchy , pokazali się na ganku, i bia­
łemu chustkam i powiew ając witali woysko. N ieu ­
s tan n ie  rozlegały się okrzyki: N iech  zy ie  Król!
N ie c h  ży je  ko n sty lu cyo ! N iech  i y j ą  Carbonari! 
(W ęg la rze), &dawałó (się niepodobieństwem u- 
t r z r m a ć  spokoyncść; naymuieysze atoli nie zd a ­
rzy ło  się n ieszczęsce .  U wolniono potem w szy­
stk ich , k tó ry ch  za po lityczne zdan a uwięziono. 
iW  czasie oświecenia m iasta  a zwłaszcza ulicy 
Toledo , celował nayb rdz iey  dom N uncjusza  p a ­
pieskiego. Kaw alt r  B e j ant, jenerał w  w oysku 
M u r a ta ,  k tó ry  Wzbraniał  się poddać tw ierdzy  
G aety  K ró low i F erdynandow i, i skazany został ńa 
Wygnanie, odzyskał te raz  daw nieyszy swóy stopieA.

T egoż c n a ,  to  jest, 9 b. ni. przylepiono po 
ro g ach  ulic i w giełdzie uwie odezwy, jednę, je­
n era ła  Pepe, a d rugą kanoniką M in ich in i , naczel­
n ika to w a rz y s tw a  W ę g la rzy .  Obie wspominają 
z  w innem  u zanowam em  o rodzinie kró lew skie j;  
zachęcają  oraz lud i woysko do p . rząd k u  i mi­
łości oyczyzny. M in ich in i oświadczył t ik ie :  i i  
naym nieysze  zaburzen ie  pubhczaey  spokoyiiości, 
jakiegoby się k to  z podw ładnych  jego dopuścił, 
śm iercią  ukarze.

N azaju trz  to  jest, dr.ia l o  b. m. Xiązę N a ­
m ies tn ik  Królewska w jd  d  następującą  odezwę do 
woyska k o n s ty tu cy jn eg o  pod dowództw em  jene­
ra ła  Pepe: ,, Postawa, porządek  i karność, jakie
w oysko w dr> dze, i podczas wspaniałego w ey -  
ścia do tey  s tokcy  pod dow ództw em  godnego n a­
czelnika swego zachowało, sprawiły mi taką  r a ­
dość, iz nie mogę s.ę d lu iey  ociągać z publi- 
cznem  jey w ynurzen iem , Żołnierze! gdzie nie 
w łasny  in t e r e s , lecz sława jest powodem do ja­
kiego przedsięwzięcia, k tó rem u  nieodstępnie k a r ­
ność i um iarkow anie  tow arzyszą , tam świetnych 
w yp ad k ó w  spodziewać się m. leży, N iech będzie 
ch w a ła  zacnem u dowodcv, k tó ry  tak  w spania łe­
go celu dopiąć umiał. N iech będsie chw ała mę-/ 
in e m u  i karnem u woysku, k tóre tak  szczęśliwie 
um ia ła  bydź posłuszućm.”

Jene ra ł  Pepe, znany  z waleczności i w oysko- ' 
w y c h  ta l e n tó w , by ł  obecny podcza3 oblężenia 
G da ń tka  w roku. 1R07.

K -m m iss  a publicznego bezpieczeństw a w1 
N eapolu , przychylając  się do życzenia naczelne-

\  ■ '  - H

go jenerała woyska kcnsty tucyynego, wydała <JS 
10 b. ni. obwieszczenie, w zyw ając  Wszystkich j 
dowódców kompanii gw ardy i  obywatelskiey; k tó ra  
w raz  z woyskiem weszła do stolicy, aby się na*  ̂
tycbm iast  do wspom nionev kommissyi zgłosili, i 
p łacę dla siebie oraz ludzi swoich odebrali. Ze 
Zaś mam się tak ich  zgłosiło, ponowiła więc dnia . 
l 3 b. m, w ezw anie  sw o ie ,  z tym  dodatkiem; i i  i 
o b y w a te l ,  k tó ry  dla ogólnego dobra  n a red o w e-  
go pry  watny swóy in teres  p o ś w ie c ą , zasługuje 
na  nagrodę, '  b ' '

W y chodząca  tu  tn raz  g a ze ta  konstytucyyna, 
umieściwszy daw m ey naganę pułku Bourbon, k tó ­
r y  naypierw ey dał hasło do rew olucyi k ra jew ey , ] 
cola ją te ra z  i tak  pisze; ,, W  czasie panującey 
dzis spekoyn tści  , milą jest dla nas powinnością 
odwołać uroczyście  daw nie jszy  a r ty k u ł ,  k tó ry ś-  
01 y względem pierw szych o b ro tów  pułku B our-  ! 
bon Umieścili, i ogłosić go z& fałszywy, O św iad­
czenia nasże w tey  m ie rz e  były takie, jakie b y d i  
musiały, gdy się mówiło o burzycielach publicz­
n e j  spokoyności. Jes teśm y gazeciarzami, nie zaś 
p ro rokam i.  Dziś 1 p iey  rzecz  poznając, oddaje­
my hołd cn tom  tych  m ężnych żołnierzy, k tó rzy  
nayp ierw ey  dali natedow i hasło wolności pod mą-e 
d rą  k o n s ty tu c ją .51

Zm -siono cenzurę w  k ra ju  ncapclit.mskim, \ 
i wszelkie x<ązki zza gran icy  sprow adzać po­
zwolono.

C zy tam y w g izec ie  B er l iń sk ie j ,  ii' W o ła n y  
od rządu  n eap o ltań ik ieg o  X ię ię  C arioti, jir y -  i 
był 00 W iednia, lecz nie pr.-yjęty od Cesarza  ] j  
Jm ci sUstiyackiego, już wyjechał. T az  gazeta  
donosi, iz spokoynosć p a tU |e  ciągle w Neapolu, 
i i e  tam  w ło i  n sekw estr  na m jątek Jene ra ła  
Hrabiego N u g e n t  i innych  d aw n ie jszy ch  m in i-  k 
strów.

W to ch y  d. 2 3 tipca. Donoszą 2 R zym u , i i  
spiesznie z tam tąd  wysłano pułkownika P a lm a  
do A n k ó n y , gdz.e (jak słychać) roz ruchy  w y -  
buebnęły.

Dnia 4 b. m, zaszło pow stanie  w  Pont$cor<rb, 
mieście papie*k:em, k tó re  leży w  kraju neapo- 
litańskim. Naczelnikami byli: Lekarz, oh ru rg  i 
aptekarz ,  W e z w a li  na pomoc milicyą jneepoli- 
t-msfeą pod dow ództw em  kapitana Casalla , i gu ­
b e rn a to ra  wypędzili.

N azajutrz  zaszło ta k ie  powstanie w BeneVencie. 
Zabito  trzech  żandarm ów  na uhey; inni w licz­
bie blisko 4o składający ośadę, cofnęli się do 
z a m k u , gdzie mieszkał urzędnik papiezki O li- 
c ie rń  Pow stańcy  chodzili z t ró jk o lo ro w ą  cho­
rągwią. Było ich do 7000; dowodził z<iś niemi 
niejaki V elian te , daw m ey kom m issatz  wojenny. 
M ajętnieysi obywatele nie należeli do powstania* 
U rzędn ik  papiezki musiał ustąpić przem ocy, 1 za­
niósłszy p ro te s ta c 'ą ,  wyjechał d. 11 b, m. ts B e- 
new entu . Z audarm ow ie papiezcy  zawarli kapi­
tu l a c j ą  w o jsk o w ą  z V elia n te  J i tó ry  się na mey, 
jako Organizator Carbonari (W ęg la rzy )  B ene- 
w enLkich  podpisał. K ardynał A rey  Biskup S p i-  
nucci, 82 letn i starzec, n ie ibcia l  śpiewać Te U eum , 
mimo żądania pow stańców , V elia n te  udnł się do j  
N eapolu , Z prośbą o przyłączenie B enew entu  do 
kró lestw a neapo lit ińsk  ego. O debrał  odm awia­
jącą odpowiedź, i rząd  neapolitański wydał o- j
św iadczen ie ,  i i  nagania czynności kapitana Ca- 
salta  w Ponte-Goroo, i pod surow ą karą  zabrania 
wdawać się n*ap-litańczykom  w domowe in teres-  
sa ościennych krajów. O d tąd  nie ma żadnego 
rząd u  w Pontecorvo  i Benewencie.

W olno Drukować, Ignacy R ęetka  R adca Koleg. Kom. Cenz. Czł. —  w W iln ie  w D ru karn i liedakcyi-
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W Ł O C H Y
Neapol, dnia 20 lipca.

Rew olucja  w królestwie neapolitańskiem (pi­
szą gazety wiedeńskie z dnia 2 sierpnia) zaczęła 
wydawać pierwsze i nieuchronne owoce swoje.

Dnia 19 lipca odebrano w Neapolu  wiadomość 
o krwawey rewolucyi. która dnia 16 tegoż mie­
siącu w Palermo , stolicy Sycylii, wybuchnęła, i 
podczas którey w przeciągu 2 dni przeszło 2,000 
ludzi zginęło. Jeden z listów wiary godnych do­
nosi w tey mierne, co następuje : „ Zaledwo do­
wiedziano się w Sycylii o zaszłych odmianach 
w Neapolu, natychmiast zaczęto wynurzać życze­
nie, aby wyspa ta  własny swóy rząd, mezależą- 
<ey od królestwa neapchtańsfeiego, pozyskała. Dnia 
16 powstał wielki rozruch w Palermo. Pospólstwo 
uwolndo więźn.ów, opanowało twierdzę i zbrojo­
wnią, a nakumeo uzbroiło się. Woysko królewskie 
chciało przywrócić porządek., i pierwszego 
dnia wzięło przewagę nad ludem ; lecz gdy n a - , 
za utrz, to jest dnia 17 lipca, ściągnęły się do Pa-  
lermo 1. różnych okolic zhreyne tłumy wieśniaków, 
zaczęła się krwawił walka, w którey woysko ze 
wszach stron natarczywie parte, ogniem z ręczney 
strzelby i rzueanetni z domów kamieniami 1 bel­
kami rażone, przewyższającey sile uledz musiało. 
Rzeź była okropna; prze ,zło 2,000 ludzi legło t ru ­
pem; liczba zaś ranionych jeszcze z pewnością nie­
wiadoma. Osada składa się ze 4 dó 5,000 woyska. 
Naczelny jego dowódca, jenerał Church, okropnie 
od ludu znieważony, zaledwie uszedł z życiem 
przed zawziętością jego. Jenerał Nassclli i jene- 
ralay  prokurator królewski, kawaler Jó ze f de Tho- 
mussis, wiele oraz innych urzędników uchodząc 
z  Palermo, priybyli dnia ig  hpca do Neapolu na 
statku pocztowym Russan, który tę wiadomość 
przywiózł. W  chwili, kiedy ów statek wypływał, 
panowało ’.eszcze w Palerm o  nayokropnieysze za 
mieszanie.”

Wychodząca teraz w Neapolu gazeta pod na­
pisem : Glornale cousłiłuzionale del Regno delle 
due Sicihe z dnia 20 lipca potwierdza powyższą 
wiadomość, i donosi, iż minister morski miał nie­
zwłocznie posłać do Sycylii eskadrę pod dowódz­
twem kapitana Bausan, złożoną z okrętu liniowe­
go, fregaty i 2 imiieyszych statków wojennych.

Inne listy z Palermo  rachują do 3 lub 4ooo 
ludzi, którzy tam podczas rozruchu d. 17 b. m. 
zginęl. Wszystkie archiwa, więzienia i inne pu­
bliczne domy, stały się pastwą płomieni. W y  - 
padkite zasmuciły mieszkańcó w Neapolu, a zwłasz­
cza bawiących tam Sycylijczyków, k tó rzy  prze­
jęci bojaźmą zaprzysięgli konstytucyą, z czem 
się dotąd ociągali.

Naczelnicy rewolucyi tuteyszey zaraz z po­
czątku osadził, woyskiera dwa Xięztwa Benewen- 
tu  i Ponte-Corvo, które leżą w kraju neapolitań- 
skim, i na mocy uchwały itougressu wiedeńskie- 
go__zostały powrócone papieżowi. Pomimo pro- 
te3tacyi władz papieskich wprowadzili tam rząd 
rew olucyjny . X>ąxę Campo-Chiaro, teraźniey- 

j. szy neapolitamki minister mteressów zagranicz­
nych, przesłał wprawdzie dworom zagranicznym 
notę, w którey uznaje gwałt tęgo kroku, i w oy­
sko neapolitańskie z obu wspomnianych Xięztw 
ustąpiło, lecz Carbonari (Węglarze) Neapolitańscy 
lub miejscowi zarządzają n iem i, i rządu papiez- 

1 kiego w tych X ięitw ach  dotąd nie przywrócono.

j? n  u  s s r .
Berlin , dnia 5 sierpnia. Król Jmć pow rócił 

dnia 2 b. m. na wyspę Pawią z podróży przed- 
sięwziętey do Karlsbadu. Nazajutrz stolica tutey- 
sza obchodziła rocznicę urodzin jego z przyzwoitą

H I S Z P A N I I  A.
M a d ry t, d. 17 lipca. Król wyjedzie d. 20 

b. m. do wód w Sacedon, o 20 mil ztąd. T o ­
warzyszyć mu będzie kawaler Perez de Castrot 
minister interessów zagranicznych. Podróż ta  
jest nowym dowodem panującey spokoyności i 
zgcdy między władzain? konsti tucyynemi.

Stany trudnią  się projektem zniesienia pod­
daństwa chłopów, aby tym sposobem podniosło 
się rolnictwo, i próżniactwo ustało. Miewają ses- 
sye przed południem i p# południu. Dnia 12 b. 
m. zajęły się urządzeniem sądu swojego. Mini­
ster skarbu zdał sprawę o stanie wydziału swe­
go; podzielił ją na 4 części. W  pierw s/.ey wy­
stawił obraz skarbu, kiedy Król zaprzysiągł kon- 
stytucyą; były natenczas puste kassy. W  dru- 
giey wskazał potrzeby każdego mmisteryura, i 
wydatki publiczne; w trzeciey wymienił dochody 
i fundusze, jakich dopiero po niejakim czasie spo­
dziewać się można; w czwartey nakomec wy- 
łuszczył obowiązki rządu względem wierzycieli 
krajowych. Polecił stanom obmyślenie dochodu 
dla rodziny króiewskiey; Tłumacz i  ł się, iż zn ie­
wolony potrzebą zaciągnął pożyczkę 4 o miliionów 
realów (16 miliionów zł. poi.) nie czekając zezwo­
lenia stano-v; i źe tylko zebrał 5 miliionów rea­
lów, bo nikt prawie nie chciał wch d ić w ukła­
dy bez takiego zezwolenia. Odesłały stany do 
rządu przełożenie rękodzielników auszpurskicb, 
proszących o wolność założenia w Hiszpanii fa» 
bryk płótna kolorowego. Dnia- i 5 b. m. mini­
ster  woyny Wystawił smutny obraz woyska i 
sprzętów jego. Liczba żołnierzy jest wprawdzie  
dosyć wielką; wynosi bowiem 87,779 głów pie­
choty, lecz jazdy tylko 6338 . Utrzymanie jego 
352 miliionów 607,000 realów (160 miliionów 
zł. poi.). Od roku 1815 posłano z Hiszpanii 
42,000 woyska na uśmierzenie powstańoów połu­
dniowo-amerykańskich. W  najgorszym stanie 
jest artyllerya; do jedney nawet bitwy nie była­
by dostateczną. Oświadczył oraz, iż żołnierz 
nie jest płatny i nie ma przyzwoitey odzieży. 
Oprócz osady w stolicy i nieco woyska w pro- 
wincyach, które sobie pracą rąk swoich cóikol-  
wiek zarobić może, reszta  jest prawie nagą i 
bez obuwia. Jeden pułk, który  miano wysłać do 
Ceuta, nie chciał dla tego udać się w drogę. P o ­
dobnież jest uzbrojenie woyska. Karabiny nie są 
jednakowego kalibru i t. d. Przeczytano potem 
wniosek Pana Capero względem powszechney 
amnestyi dla wszystkich , którzy od roku 1 8 14 
do marca 1820 z kraju ujechali. Potwierdziły 
daley stany zaciągnioną tymczasowie przez mi­
nistra skarbu pożyczkęjpostanowiły oraz nie przyy- 
mować żadnych pieniędzy bez f o w iz y i ;  aby po­
życzający nie ponosili szkody. Ogłosiły, iż IflfanŁ 
Don Francisco de Paula  i Xiężna Łttkieska , m a­
ją prawo do następstwa tronu hiszpańskiego. 
W zględem zaś Aroy-Xiężny M aryi Ludwiki, m ał­
żonki Napoleona Bonapartego, wyłączoney da- 
wnieyszym wyrokiem od następstwa tegoż tronu,



płyną! z Korfu,, i i  A li Basza Janiny  pogodził się 
z  Portą i odstąpił jey wszystkich prowincyy, zo­
stających dotąd pcd władzą jego, oprócz Janiny  
z obwodem i miast nadbrzeżnych, k tóre daw niej 
do fVenecyi należały.

A m e r y k a  p ó ł n o c n a .
Z  Nowego- Yorku 21 czerwca. Przybyły nie­

dawno poseł hiszpański, przywiózł urzędową od­
powiedź Króla Ferdynanda, iż podług teraźniey- 
szey konstytucyi nie może zezwolić na odstąpie­
nie naymmeyszey części posiadłośfci w Am eryce, 
dopóki się pierw ey s ta n j  krajowe do tego nie 
przychylą. "

A m e r y k a  p o ł u p n i o w a .

nic jeszcze nie w yrzekły. M inister morski w y­
staw ił nareszcie rów nie sm utny obraz potęgi 
m orsk iej, jak woyska m inister woyny.

W ichrzyciele w1 V igo , pobudzeni jak się zda­
je, przez Juntę Apostolską w Portugalii, opano­
wali dnis 2 b. m. jednę bram ę mieyską. Chcie­
li r..bować, palić, wyrzynać mieszkańców 1 po­
dobnież w całej- p row incji Gallicyi postępowaćj 
czemu jednak woysko zapobiegło. Z tey  przy­
czyny kilku X ięzj' uwięz.ono w Tuy.

L st iK a d y x u  pod d. 7 b. m. donosi, iż kup­
cy tsm eczni złożyli 100,000 dollarów na uzbro -' 
jenie okrętów  w ojennych, k tó re  w kto tce popły­
ną do południowcy Am eryki. W ysłani tam  tak ­
ie  bYdą kommlssarze z propozycyaroi pokoju i 
przyjaźni , a zdaje się, iż dobrze przyjęci Zosta­
ną. T rzey  kommmissarze popłyną na brygu w o- Zgromadzenie prowincyi Buenos-ayreskiey od-
jeonvm  Achilles do Buenos-Ayres. Spodziewać się praw iło d. 1 maja pierwszą sessyą , a nazajutrz 
należy, iż kray ten skłoni się do korzystnych W a- złożyło Pana Sarratea z u rzę d u , i Pana Ramos 
runków , jakie mu konśtytńcya podate. Mescia , pierwszego urzędnika miey skiego, tyn i-

__________ czasowym gubernatorem  mianowało. Zdaje się
T  W w *ł* v ’a jednak, iż to niedługo potrwa-; słychać bowiem

. , 'O nowych odmianach. P. Sarratea wyjechał z mia-
P iszą  ze Jo loch pod d. 23 Ipca , L is t Z-Ankoriy s ta ,  1 ma bydź w obozie woysfca sprzymierzo- 

pod d. 9 b. m. donosi, iż Ali Basza Janiny  jest hego niedaleko Santa F ś , a przy pomocy federa- 
w  wielkim kłopotie. N iektórzy jenerałowie jego łiskćw Odzyska zapewne swóy urząd, 
przeszli na przeciw ną strohę, inni wzbraniają si% 3enerał powstańców M ońtillo doniosł pod d. 4

, j  > .; , _____ , . ■ 1 ’  czerw ca o zaszłych w Rio de la Haeha wypad-
wo,ować, dopoki k rew nych ich w ziętych w za- kach ? lecz w spô obie , nie bardz0 chlubnym d l.
kład na wolność me wypiison Dowodca w ^sła- anglików. W y ta ż a , iż po odniesionym nad Hisz-
nego przeciw ko nienńi woyska Tureckiego, ma- panami żwycięztwie, Anglicy zostający w służbie
jąc zawieszony na  szyi firman W . Sułtana, wsźę- woyskowey u powstańców , burzliwie domagali
dzie ogłasza, iż monarcha jego nie wojuje z  pod- się zaległey płacy. Mońtillo Wystawił im niemo-
danemi, lecz tylko ze zbuntow anym  Baszą. O- f« os« ^ P P ^ n i a  natychm iast ich żądania, o- 

’ , ńr . ; świadczył a to li: iz uczyni zadosyc, gdy wsiadł-
puszcza więc Baszę woysko; u trac ił juz Tdicola say na statk i pomogą m a d o  zdobycia Santa M a-
M estalongi i inne powiaty. Zdaje się iż za po- ria. P rzystali na to  pod w arunkiem , aby im 
kazaniem się w idkiey flo ty  tureckieyj całe woy- pierw ey pozwolono zrabować i spalić miasteczko 
ako Baszy złoży ‘broft i ipodda się porcie o tto- Rio de ia Hachii. Uczynili to  wbrew woli jene- 
mańskiey. r a ł a , k tó ry  się potem od barbarzyńców odłączył

„ . 1 • j  , . i kazał im się udać, dokąd c h c ą , bo Rzeczpóspó-
G azety  weneckie donosżą o przyw iezionej lita bez nich obeyść się może. Przybył, więc do 

tan i wiadomości przez okręt, k tóry  d. 2 lipća w y- Jamńtki.
W olnoDrukowaó. Ignacy Reszka R adca Koleg. Kom. Cent. C tl.—  w W iln ie  w D rukarni R ed a kc ji

D  'i i  'e r  i  a  w a.
2. Kom m issfa ekonomiczna Litewska Ewangelicko-Reformowano , do ,powszechnej wiadomości 

podaje: iz  folw arki kościelne, w guberniach Litew sko-W rU ńikiey i G rodzieńskiej, oraz M iń sk ie j, 
położone: pod zarządzeniem  Synodu Litewskiego Ewangelicko Reformowanego zostające, wychodzą  
z  arendowney dzierżawy w Aniu  i i  apryla następnego 1821 roku, zatem z polecenia rzeczonego Sy­
nodu, m ają bydź przez n in ie jszą  kommissyą, zebrać się m ającą do m iasta Guberskiego W iln a , na  
placu kościelnym Ewangelicko- Reformowanym, za  Trocką bramą, przy kościele położonym, na posie­
dzenia swoje, począwszy od dnia  i  1 januaryi następnego 1821 roku, w nową arendowną sześciole­
tn ią  dzierżawę wypuszczanemi, ły c tą c y  więc zadzierżawić takowe fo lw a r k i , raczą się jaw ić do n i­
n ie js ze j kommissyi, w dniu oznaczonym to jest i i  januaryi następnego 1821 roku no sessyą ran­
ną  od godziny ósmsy poczynającą się. W edle postanowienia rzeczonego Synodu kontrahentom i do 
zadzierlaw ienia folwarków kościelnych, bydź nie m ogą: woyskowi, koronni i p o licy jn i urzędnicy, 
w czynney służbie zostający. Urzędnicy Synodu Ewangelicko Reformowanego Litewskiego, jako to: 
kuratorowie, aktor interessow kościelnych, kommtssarze kommissyi ninieyszey, równie jak i wszyscy 
duchowni, tudzież nauczyciele szkół, i  kobiety. U dzieln ie: i  trzym ających dopiero fo lw arki kościel­
ne, ci: którzy raty arendowne zaw inili funduszowi kościelnemu, i onych regularnie niecpłacali, a l­
bo w należy ton ciach ex  re posessyi arendowney nie uiścili, którzy spor, i procedera ó pretensye z f u n ­
duszem kościelnym wiedli, włościan uciemiężali, nadużyciow, i ucisku dopuścili się; nadto graniczący  
z  folwarkami kościelnemi w dzierżawę żądanym i, tak sami dziedzice jako i z ręki ich jakiego bądź 
tytułu dzierżawce, tvm  więcey process z tem i folw arkam i kościelnymi o granicę wiodący. M ający z<iś 
prawo, i życzący bydź kontrahentami do zadzierżawienia folwarków kościelnych, obowiązani są zło­
żyć ewikcyą, opartą na majątku ziemskim własnym lub kawentującego się zań, prtez  dokument przy­
znanym  bydź pow inny, odpowiednią dwólelniey in trude życzącego się w dzierżawę folw arku, obok 
ze świadectwem ago Depart, Głów. Sądu tey Gubernii, w którey m ajątek pcd ewikcyą oddający się  
m a swe położenie, iż takowy majątek, czyli rew izyjne onego dusze oddające się pod ewikcyą. u olne- 
7ni są od długów, jeśliby zaś kontrahentowi w mieyscu ewikcyi na majątku ziemsk m, dogodniej by­
ło złożyć ewikcyą w gotowych pieniądzach, w ted y  kommissyą przyjąw szy one-, wyda oblig na złożo­
ną summę z obowiązkiem płaęenia procentu prawnego, aż do wyexpirowania dzierżawy arendowney. 
N adto ciż m ający prawo i chęć bydź kontrahentami, będą obowiązani udowodnić, ze już w innych  
dobrach trudnili się gospodarstwem, jeże li zatem jest lub był właścicielem dóbr ziemskich powinien to udo­
wodnić pismem, jeżeliby zaś dzierżawcą, gdzie indzie j złożyć ma świadectwo jurisdatora swego wykazują-



te: jak gospodarował, ja k  się wypłacił, a mianowicie ja k  się z nim rozstał, łub jak dotąd gospodaruje i wy­
płaca się; jeżeli posessya jeszcze nie jest ukończoną; i łe  wczasie gospodarowania z włościanami do­
brze się obchodził dążąc do polepszenia ich bytu. Ku temu biorący kontrakt, na arendowną dzierża­
wę, winien będzie przy wzięciu one go dla pewności, i i  się z kontraktu niezrzuci, wnieść do kommis- 
»yi ninieyszey, czwartą część roczney arendy, która przy opłacie pierwszey arendowney raty przyy-  
mie się pro persoluto, bo opłata tu  arendę dwóma ratami będzie się uskuteczniać, pierwsza w dniu 
11 aprila; druga w dniu 3 ianuaryi. Dalsze warunki pod jakiemi będą się wypuszczać w arendo­
wną szescioDtn ą dzierżawę folwarki kościelne, ktoby wiedzieć chciał m oie się po informować o nich 
na oznaczonym placu u W JX . Alexandra Ciechańikiego kaznodziei polskiego Wileńskiego archiwi- 
sty funduszu kościelnego, w innych zaś distryktach, u W W JX .X , seniorcw zwierzchników distrykto- 
wych mianowicie Zaniemeńtkiego w miasteczku Izabelinie w powiecie W ołkowyskim , Zmudzkiego  
w miasteczku Kielmach w powiecie Rossieńskim i Białoruskiego w miasteczku Kopylu w powiecie słuc- 
kim mieszkających, labella Zaś wypuszczać się maiących folwarków, jest następna.

ąpryla 11 dnia , przy wypuszczaniu w ówczasową ośmnastole- 
łm ą  arendowną possesyą sporządzonych.

N a z w i s k a  M a j ą t k ó w .

1. w Gubernii Litewsko-- Wileńskiey.
w P o w i e c i e  T r o c k i m .

Kopciszki . . ...............................» . . ,
Szylany . . \    » . ,

w P o w i e c i e  V  p i  c k i m. 
Szwabisiki . . . . . . . . . . . . .
Nureyki . . . . . . . . . . . . . .
Bohie . . . . . . . . . . . . . . .
Nowgoła . . . . . . . . . .  . . . .

w P o w i e c i e  S z a w e l s k i m.
Krasno galiszki  ....................

w P o w i e c i e  R o s i e ń s k i m .  
Switaniszki sam grunt . . . . . . . . .

w P o w i e c i e  O s z m i a n s k i m .  
Omeliany. . '  . . . . . . . . . . . .

2. w Gubernii Litewsko-Grodzieńskiey.
w P o w i e c i e  L i d z k i m .

Orłów  .............................. .....
Bielica . . . . . . . . . . .  . . . .
Dokudow . ^ ,
Zameytyszki . . . . . . . . . . . .

w P o w i e c i e  N o w o g r ó d z k i m .  
Dołmalowszczy zna . . . . . . . . . .

w P o w i e c i e  P r u ż a ń s k i m .  
Przesmyki . . . . . . . . . . . . .

w P o w i e c i e  B r z e s k i m .
\ Jamna . . . . . .  . . .  i . . .  .
| N iep o ko yczyce .................... ....

3. w Gubernii Mińskiey. 
w P o w i e c i e  S ł u c k i m

O h u ch o w ce ............................ * ...........................-
Ouozki . . . . . . . . . . . . . . .

w P o w i e c i e  M i ń s k i m .  
Czernikowszczyzna ........................................ .....
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N.. czas wypuszczaniu ju lw a t now spcrządzonemi będą, i okazanemi kontrahentom inwentarze no- 

we, stosownie do ieraźniey szey sytuacyi majątków zrobione. Roku 1820 augusta 3 dnia.
Tomasz Korwin Petrozolin Szamb, b: Dworu Poll. Kommissarz Prezydujący.
Jerzy Wołk Sędzia b. M. G. S. i kawaler, Kommissarz Kommissyi i aktor jeneralnr interessow 

kościelnych.
X  Władysław Kurnatowski Senior Zb. D. Zaniemeń. Kommissarz.
X * Stefan Chodorowski Senior Distr. Białor. Kommissarz.

Paweł Mniszewski Sekrzetarz Kommiss. Ekonom. Litew.

Priedaż publiczna.
2. Zntiydujące się w Uniwersytecie stare o- 

kna, zelaio i niłow będzie się wyprzedawać przez 
publiczną licytacyą dnia 12 sierpnia t. m. o g o d z i­
nie 4 po południu , życzący licytować te rzeczy, 
mogą je widzieć w każdym czasie u pisarza eko­
nomicznego Szczęsnowicza.

Sekr. Felix Mierzejewski.

3 Tf yrobem  Sądu Gl. 2go Depart. Gubernii 
Wileńskiey na satysfakcyą wierzycieli zeszłego 

je nzrał adju tania Horaina determinowana pozo­

stałych po tymże Horainie na przedmieściu W i-  
leńskiem Antokolu pod N . )556 i  innemi poło­
żenie mających domow, a Sądowi Ziem. P tu  W i­
leńskiego poruczona wyprzedaż; odbywać się bę­
dzie przezemnie niżey podpisanego do zaskutecz- 
nienia licytacyi z koła Sądu Ziem. delegowanego 
urzędnika, w dniach 7, g i i 3 ybra teraźnieysze- 
go roku. Mający chęć nabycia pomienionych do­
mow na takowe termina zechcą się jawić w izbie 
Sądu Ziem. Ptu W  Heń. gdzie o warunkach przed  
licytacyinych poinformowani zostaną:

Jakób Towiański Ziem. Ptu W iltń . Pisarz.
■ ( » >



i  N a  m o c y  r e z o l u c j i  M a g is t r a tu  W i ­
le ń s k ie g o  d n ia  1 7  te r a z , m c a  j u l i i  1 8 2 0  
7 o k u  z a k r o c z o n e y , p r z e z  n i n i e j s z ą  t r z y ­
k r o tn ą  a w iz a c y ą  p o w s z e c h n o ś ć  z a w ia d a ­
m i a m , i ż  w  te r m in a c h :  p i e r w s z y m  d n ia  1 0 ,  

d r u g im  d n ia  10 i  t r z e c im  o s ta te c z n y m  d n ia  
16  n a d c h o d z ą c e g o  m c a  a u g u s ta  r o k u  t e ­
r a ź n ie j s z e g o  d o m y  i  p la c e  p r z e z  o b y w a e t-  
la  R e h fe ld a  p o d  eac d y u l i z y ą  o d d a n e  n a  
A n t o k o lu  b ę d ą c e , r a z e m  lu b  p o o so b n o  p o ­
s tę p u ją c e m u  n a j w y ż s z ą  s u m m ę  z  p u b l i ­
c z n e j  l i c y t a c j i  p r z e d a n e  z o s ta n ą . Ż y c z ą ­
c y  p r z e to  ta k o w e  d o m y  i p la c  ń a b y d ź , r a ­
c z ą  n:i m ie js c e  p o ło ż e n ia  o n y c h  w  p o w y ż ­
s z y c h  t e r m in a c h  ja w i ć  s ię . 1 8 2 0  r o k u  f u ­
l u  c g  d n ia . J ó z e f  S ta tk o w s k i  P . B . M .  W .

Sądy Exdywizorskie.
1 Sąd ta£atorsko-exdywizorski za Remissą 

Sądu Ziemskiego Wileyskiego w roku teraz. 1820 
m ca lutego 4 dnia nastałą zebrawszy się do ma­
j ę tn o ś c i  Serwecza w Wiley. Płcie leżącey, dla roz­
działu ogólnych funduszów IV. Józefa Rahozy  
pro tunc Podsędka Ziem. Wileyskiego między je­
go w i e r z y c i e l i  i rozmaitego tytułu pretensorów, 
przystąpił w powtórnym swym zięzdzie do słucha­
nia produktowych i  odpowiednich od stron g ło ­
sów, po odbyciu których, ze na dniu z 2 teraźniey- 
szego mca i roku, celem domierzenia tymże kre-  
dytorom rychleyszef satysfakcyi i oszczędzenia 
massy funduszu debitora , całą konkursową spra­
wę weźmie pód ostateczne rozsądzenie do namo­
wy przez ninieyszą awizacyą ogłasza , izby prze­
to wszyscy jakiekolwiek pretensorstwo do fV. 
Rahozy uściełać mogący w zamierzonym czasie 
w sądzie exdywizorskim Stawali sub amissione rei 
ostrzega. D a tt  roku 1820 mca sierpnia 4 dnia.

Stanisław Swiętorzecki Ziem. Ptu Wiley. E x-  
dywizor Prezyd. Justyn Leśniowski Podjjd . W i ­
ley ski Exdyw. Ferdynand Dworzecki Podsędek 
Ziem. Wilsyski Exdyw. Michał Łapicki Reg.  
Sądu Gran. Ptu W iley. i  Exdywizor.

3. Odpowiedź na ostrzeżenie względem laku 
z napisem : do Polaków lak polski, umieszczone 
w Dodatku do Nru 69 Kuryera Lit.

Do wielu osobliwości nadzwyczaynego naszego 
wieku należy i t o , że fabrykanci laku występu­
ją w zapasv publicznie, i piśmiennie z sobą wal­
czą. Ale Panowie moi! cóż między nas rzuca 
pochodnie niezgody? oto rymotworstwo , sztuka 
zaiste czarodzieyska, działająca potężnie w świę­
cie umysłowym a dziś miałażby się zniżać do ka­
wałków materyi bezwładney ! to bydź nie może. 
Nie ma tu  stosunku między przyczyną a skutkiem, 
tak  iż dowcip naybystrzeyszy nie potrafi odkryć 
powinowactwa między lakiem a Poezyą. Przeko­
nany byłem, jestem i będę, że , nietylko wierszyk 
ulotny, jakby wiecha nad dobrem handlowym, a- 
le i cała Iliada na laku wypisana, nie nada jemu 
dobroci i wartości, kiedy ich w istocie swey nie 
ma , obaśmy tylko poszli za rozkazem mody, t e ­
go bóztwa dziwacznego, lecz samowładnego. W sze ­
lako niechcąo czynić krzywdy bliźniemu, przy- 
naymnicy w jego mniemaniu, a nie śmiejąc uchy­
biać modzie, oświadczam iż lak móy wychodzić od­
tąd  będzie z napisem kosmopolitycznym następu- 
jącym-

Lak do całego świata.
Pieczcluycic co chcecie, choćby miliony, 
Oświadczenia miłośne w iak naydalsze strony, 
"Wszystko skryj, i tęgo nikomu nie powiem, 
Choć się o walcę laków w jakim piśmie dowiem.

Joachim Pinias w Wilnie.

Zbiegli ludzie.
Ku powszechnemu opytowi, podaje się do Kur. 

Lit. W ileń. ze w roku ninieyszym  1820 miesiąca 
apryla z dnia 2 5 no 26 w f  olwarku Benepol ze wsi 
Łeonowicz w Pcie Zaw iley . parafii Korriayskiey, 
do posessyi W eyssow należący zbiegli włościanie 
inwentarzami i skaską zajęci, przy  tymże folw arku  
imieniem Symon 1 arasewicz z synami trzema, i 
całą siernienistością to je s t  Symon oyciec wieku lat 
70 urody słusznej, włos siwy, wdowiec, syn starszy 
Jakub lat wieku 3o, urody nizki, włosow na głowie I 
czarnych, twarzy podługowatey, wąs czarny, żona 
jego Anna , urody srzedniey mają syna imieniem  
Jozef lat 7 i córkę od lat 10. Drugi syn Symona 
Antoni lat wieku 28, urody srzedniey, żona jego 
Krystyna, mówi po rusku z litewska, urody słusznej, j 
ospowata, mają dwie córki, jedna lat sześciu, a dru- \ 
ga lat 3, trzeci zaś syn Symona M ateusz, czwarty  
rok jak wyszedł, nie żenny krawiec, ma kartę na  
rok w ydaną , od W . Trochnowskiego Komornika, \j 
Jakub umie szewiectwo i będnarstwo, skradli szla­
checkie papiery, u szlachcica Packiewicza, rucho­
mość całą gospodarską zabrali z sobą, do dziś 
dnia śladu powziąć nie można, gdzieby ukrywali 
się, ktoby powziął wiadomość, o ich pobyciu, raczy 
dac uwiadomienie do przyległego sądu niższego 
ziemskiego, a to w te j  słuszności jaką prawa, i 
naysroższe zastrzeżenia, o nieprzechowywaniu lu­
dzi zbiegłych, każdemu zapowiedziały i to podając 
do Kuryera Lit. podpisuję się. Józef W eyss Kapitan.

■X, Wezwanie Sukcessorów.
2. Od Sądu Ziemskiego powiatu witebskiego 

ogłasza się : iżby szlachcic powiatu witebskiego> 
Hipolit syn Antoniego Kniaźnin, lub prawni jeg o  
sukcessorowie uwiadomili o miejscu swojego po­
bytu, albo też sami przyb y l i  z  dowodami do T r y ­
bunału Lublińskiego, dla otrzymania sukcessyi, 
po zmarłym Franciszku Dyonizym  Kniaźninie po-  
zostałey. Szawernowski Sędzia Ziem. Olszań- 
ski Podsędek Ziem. Swirszczewski P isarz Ziem. 

---------------
O g ło s z e n ie  p e n s j i  ż e ń s k i e j

2  J a n  i E le o n o r a  H e r m a n o w ie  m ie s z k a -  
j ą c y  w  W i ln ie  w  d o m u  z ło tn ik a  J P .  W a ­
g n e r a  (n i e g d y ś  do W .B ie c z o w e y  n a le ż ą c y m ) 

n a  u l i c y  W i e l k i e j  c z y l i  Z a m k o w e j ,  p o d  N .
1 g o , p r z e c iw k o  p la c u  r e m iz o w e g o , m ię d z y  
d o m e m  J W .  M a le w s k ie g o  i  I i r e s z k lh v ic z a  
p o ł o ż o n y m , o t r z y m a w s z y  p o z w o le n ie  o d  
r z ą d u  I m p e r a to r s k ie g o  u n iw e r s y te tu  w i ­
le ń s k ie g o  u t r z y m y w a n ia  p e n s j i  p u b l i ­
c z n e j  ż e ń s k i e j ,  d a ią  l e k c je  n a s tę p u ją c e :  
n a u k i  r e l ig i i  i  m o r a ln e j ,  j ę z y k ó w :  p o l s k i e ­
g o , f r a n c u z k ie g o ,  n ie m ie c k ie  g o  i r o s s y y s k ie -  
g o ;  h i s to r y i  p o w s z e c h n e j  p o l s k i e j  i n a t u -  
r ą l n e y , j e o g r a fu ,  a r y t m e t y k i , r y s u n k ó w , 
k a l ig r a f i i ,  m u z y k i ,  ta ń c ó w  i  r ę c z n y c h  r o ­
b o t. O so b y  ż y c z ą c e  p o w ie r z y ć  s w e  c ó rk i  
m o g ą  j e  u m ie s z c z a ć  w  t y m  in s ty tu c ie  r o ­
c z n ie  lu b  p o s y ła ć  n a  l e k c je  m ie s ię c zn ie .

W yjeżdżają  za granicę.
1. Do królestwa' Pruskiego, i Saxonii wileński 

m ieszczanin Judei Hercykowicz Barów , z E lia ­
szem Abelowiczem Sołowieyczykiem i M ejerem  Jo- 
helowiczem Szyfrauzem  na miesięcy 10.
'  2. Do królestwa pruskiego i Saxonii W ileń­

ski mieszczanin starozakonny Hirsz Junasewicz 
Hołowczynów, z Berkiem Leybowiczern W astbor- 
dern na miesięcy )o,

, 3 . Do %Austryi, Prus i Saxonii wileński mieszcza­
nin Jankiel Gabryelowicz Bryoty, komissyoner pru- 
sońskiego i gildy kupca Beniamina Ickowicza Per- 
stteyna na miesięcy 10.

5. Do królestwa Pruskiego i Saxonii wileński 
m ieszczanin, Abraham Izraelowicz Szterenow na 
miesięcy jlo.--


